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D nia 15 sie rpn ia  1981 r. zm arł w  W arszaw ie śp. ks. d r  hab. 
R yszard  P aciorkow ski, em ery to w an y  prof. zw. A kadem ii Teo
logii' K ato lick iej; p rzed  p rzejściem  n a  em ery tu rę  k ierow nik  
zespołow ej k a te d ry  apologetyki w  te jże  uczelni.

Jego pogrzeb, z udziałem  rek to ra -e le k ta  A TK  ks. prof. R e
m igiusza S o b a ń s k i e g o  i księży  — pracow ników  n au k o 
w ych uczelni, odbył się w  W arszaw ie w  dniu  20 sie rpn ia  
1981 r. Mszy św. pogrzebow ej, koncelebrow anej w  kościele 
N ajśw . Zbaw iciela, p rzew odniczył ks. b iskup  Je rz y  M o d z e 
l e w s k i ;  hom ilię zaś pośw ięconą osobie Zm arłego w ygłosił 
dziekan  W ydziału  Teologicznego A T K  ks. doc. H e lm u t J  u  r  o s. 
N astępn ie  ciało śp. ks. prof. Paciorkow skiego zostało p rze
w iezione do W ilanow a, gdzie spoczęło na  m iejscow ym  cm en
tarzu , w  grobie rodzinnym . K ońcow e egzekw ie, p rzy  grobie, 
odpraw ił ks. re k to r R. S o b a ń s k i ,  przem ów ienie pożegnalne 
zaś w ygłosił ks. prof. Tadeusz G o g o l e w s k i .

N iniejsze w spom nienie m a n a  celu ukazan ie godnej trw a łe j 
pam ięci sy lw etk i śp. ks. prof. R yszarda Paciorkow skiego jako  
badacza i w ykładow cy  uniw ersy teck iego , a nad to  jako  k ap ła 
na, duszpasterza i człow ieka.

I. ZARYS HISTORII ŻYCIA I PRACY

Ks. prof. R yszard  J a n  P a c i o r k o w s k i  urodził się 9 lu 
tego 1908 r. w  Sochaczew ie na  M azowszu, jako syn  Ja n a  i A n
n y  z d. S taw eno. Ojciec jego by ł urzędnik iem , m a tk a  zaś 
nauczycielką.

W  la tach  1914— 1918 uczęszczał do szkoły pow szechnej w
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W arszaw ie, a następn ie , rów nież w W arszaw ie, do g im nazjum  
im. św. S tan isław a K ostk i (do 1920 r.) i do g im nazjum  im. 
A dam a M ickiewicza, w  k tó ry m  w  1926 r. uzyskał św iadectw o 
dojrzałości.

W tym że roku  w stąp ił do W arszaw skiego S em inarium  Me
tropo lita lnego  św. Ja n a  Chrzciciela, gdzie odbył k u rs  filozofii 
i teologii; a następn ie  20 g ru d n ia  1930 r. o trzym ał św ięcenia 
kap łańsk ie  w  A rch ik a ted rze  W arszaw skiej z rąk  ks. b iskupa 
S tan isław a G a l l a .

B ezpośrednio po św ięceniach kap łań sk ich  ks. P a c i o r k ó w -  
s к  i pod ją ł s tu d ia  spec ja listyczne w  zakresie apologetyki na  
W ydziale Teologii K a to lick ie j U n iw ersy te tu  W arszaw skiego, 
uzyskując· w  1933 r. stopień  m ag is tra  teologii; po czym  roz
począł p rzygo tow ania  do nap isan ia  p racy  doktorsk iej.

W ty m  czasie, w  okresie  n ieca łych  dw óch la t (12 VII 1933 r. 
— 25 II 1935 r.) pełn ił fu n k c ję  k ap e lan a  zak ładu  w ychow aw 
czego ss. R odziny M aryi w  P łu d ach  k. W arszaw y. N astępn ie 
zaś, w  okresie przeszło dw óch la t  (25 II 1935 r. — I V  1937 r.), 
b y ł nauczycielem  relig ii w  szkołach pow szechnych, n a jp ie rw  
w  G rodzisku M azow ieckim  (w ciągu k ilk u  m iesięcy), a n a 
stępn ie  w  W arszaw ie.

Od 1937 r. rozpoczyna się w  życiu ks. Paciorkow skiego 
drugi, bo przeszło dziew ię tnasto le tn i (1 V 1937 r. —■ 1 X II 
1956 r.) okres zam ieszkania w  Jeziorn ie  k. W arszaw y i peł
n ien ia  tam  obow iązków  re k to ra  kościoła (filialnego w  stosunku  
do p a ra fii Słom czyn) oraz nauczyciela relig ii w  m iejscow ej 
szkole (do 1953 r.). Na ten  okres p rzy p ad a ją  też czasy w o jny  
i okupacji n iem ieckiej.

W  1946 r. ks. P aciorkow ski, n ie p rzesta jąc  być rek to rem  
kościoła w  Jeziorn ie , pod ją ł p racę  n a  W ydziale Teologicznym  
U n iw ersy te tu  W arszaw skiego, n a jp ie rw  w  ch a rak te rze  asy sten 
ta  w olontariusza , a n astęp n ie  (od 1 IX  1946 r.) starszego asy
s ten ta . W ty m  sam ym  ro k u  na prośbę re k to ra  W arszaw skiego 
S em in ariu m  M etropolitalnego  ks. dr. J. Chrościckiego, został 
m ianow any  (20 VIII) p re fek tem  sem inarium ; jednakże ze 
w zględu na pow ażne przeszkody w  p rzy jęc iu  przez niego tego 
stanow iska (zobow iązania rodzinne), nom inacja  ta  została cof
n ię ta .

W 1949 r. ks. P acio rkow ski uzyskał s top ień  dok tora  teologii, 
w  zakresie apologetyki, n a  podstaw ie p racy  pt. Metoda  em pi- 
r y z m u  eklezjologicznego w  apologetyce nowoczesnej,  nap isanej 
pod k ie ru n k iem  ks. prof. W incentego K w i a t k o w s k . i e g o .

H abilitow ał się w  1951 r. w  oparciu  o rozpraw ę pt. „Chrze
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ścijaństwo w  apologetycznej m y ś l i  św. A u g u s ty n a ”. S top ień  do
cen ta  uzyskał w  1954 r. (19 XI) w  zw iązku z przeniesien iem  go 
do A kadem ii Teologii K ato lick iej, gdzie b y ł g łów nym  w spół
p racow nik iem  k iero w n ik a  zespołow ej k a ted ry  apologetyki, ks. 
prof. W. K w i a t k o w s k i e g o .

P ro feso rem  nadzw yczajnym  został m ianow any  w  1956 r. (19 
XI). Od 1 październ ika 1966 r, ks. prof. P acio rkow ski o b ją ł 
k ierow nic tw o k a te d ry  apologetyki po ks. prof. K w i a t k o w 
s k i m .  W 1974 r. (30 VI) został m ianow any  profesorem  zw y
czajnym . K a te d rą  apologetyki k ie ro w ał do 30 w rześnia 1978 r., 
tj. do chw ili p rzejścia  n a  em ery tu rę .

W okresie  24-letn iej p racy  w  A TK  ks. P aciorkow ski pełn ił 
nad to  odpow iedzialne fu n k c je  zw iązane z o rgan izacy jn ą  s tro n ą  
uczelni, a zw łaszcza obow iązki p rodziekana W ydziału  Teologicz
nego (od 1954 do 1962 r.). W  ty m  czasie rów nież (od 1956 do 
1964 r.) by ł w ykładow cą apologetyki w  S em inarium  M etropo
lita ln y m  w  W arszaw ie oraz egzam inato rem  prosynodalnym , a 
nad to  ((od 1961 do 1969 r.) w spó łredak to rem  o rganu  Polskiego 
T ow arzystw a Teologicznego Collectanea Theologica. B rał także 
czynny udział w  naukow ych  zjazdach  apologetyków .

W la tach  sześćdziesiątych i częściowo siedem dziesią tych  p rze
byw ał k ilk ak ro tn ie  za granicą, g łów nie w  celach naukow ych  
(w e F ran c ji: w  1963, 1964 i 1972 r., w  Belgii: w 1968 r. i we 
W łoszech: w  1970 i 1973 r.).

W 1968 r. został odznaczony przez J . Em. ks. kard . S te fan a  
W yszyńskiego p rzyw ile jem  ro k ie ty  i m an to le tu , chociaż osobi
ście (ze w zględów  ideow ych) n ie zaakceptow ał tego w yróżn ie
nia. W 1974 r. został odznaczony także K rzyżem  K aw alersk im  
O rd eru  O drodzenia Polski.

C ierpiąc od w ielu  la t n a  chorobę nadciśnieniow ą, zm arł 15 
sie rpn ia  1981 r .1

II. DZIAŁALNOŚĆ NAUKOWO-BADAWCZA I DYDAKTYCZNA

D ziałalność naukow o-badaw cza ks. Paciorkow skiego znalazła 
swój w yraz w  pub likacjach , które· ogłosił d ru k iem  w  postaci 
książek i a rty k u łó w  naukow ych.

1 Por. Biuletyn Informacyjny A TK  (1982) nr 2 s. 23 n. oraz tamże 
(1983) nr 4 s. 25—28, nadto Słownik Polskich Teologów Katolickich 1918— 
1981 t. VI Warszawa 1983, s. 604 n., oraz ks. K. P a c i o r k o w s k i ,  
Kierunek apologetyki, w: XX. [Dwadzieścia] lat Akademii Teologii K a
tolickiej, Warszawa 1976 s. 41 n., a w szczególności dokumentacja w  
teczkach akt personalnych ks. R. P a c i o r k o w s k i e g o  w  Kurii Me
tropolitalnej Warszawskiej oraz Sekretariacie ATK.
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P u b lik ac je  te  m ożna podzielić na  3 grupy . Na czele p ierw szej 
z n ich  należy  um ieścić w y d a n ą .w  postaci książki rozpraw ę h a 
b ilitacy jn ą  p t. Chrześcijaństwo w  apologetycznej m yśl i  św. A u 
gustyna .2

P u b lik ac je  należące do te j g ru p y  służą głów nie ukazan iu  
tw órczej m yśli św. A ugustyna, jak ą  w niósł on  do apologetycz- 
n y ch  badań  nad  ch rystian izm em  3.

D rugą g rupę tw orzą pub likacje , k tó ry m  „ p a tro n u je” książka 
ks. Paciorkow skiego pt. Uzdrowienia paranormalne w e  w spół
cze sn ym  chrześcijaństwie,  w y d an a  n a jp ie rw  po f r a n c u s k u 4, a 
n astęp n ie  po polsku .5 Ta d ru g a  g rupa  p u b lik ac ji dotyczy p ro 
b lem aty k i uzdrow ień, a p rzede w szystk im  uzdrow ień  n iezw y
k ły ch  (paranorm alnych),'zachodzących  w  ch rześc ijaństw ie  i ich  
znaczenia w  badan iach  n ad  n o rm aty w n ą  w artością  ch rystian iz - 
mu.®

D ruga g ru p a  p ub likacji pozostaje w  zw iązku genetycznym  z 
g ru p ą  pierw szą, poniew aż za jm u je  się opisem  badań  nad  ch ry 
stian izm em  od s tro n y  em pirycznej (niezw ykłe uzdrow ienia), co 
odpow iada w łaściw ościom  tzw. m etody  eklezjologicznej, k tó re j 
zasadnicze zręb y  naśw ie tlił św, A ugustyn .

W reszcie trzecią  g rupę p ub likacji ks. P aciorkow skiego stano 
w ią a r ty k u ły  i opracow ania dotyczące ogólnie apologetyki oraz 
je j n iek tó ry ch  zagadnień, m ające  w  znacznej m ierze ch a rak te r  
in fo rm acy jn y .7

P rag n ąc  scharak teryzow ać działalność naukow o-badaw czą ks. 
Paciorkow skiego należy  zatrzym ać się głów nie nad  dw iem a 
w ym ienionym i już jego rozpraw am i, k tó re  zostały  w ydane w  
form ie książkow ej.

Szczególnie dużo czasu zabrało  ks. P acio rkow skiem u p rzep ro 

2 Poznań 1952. Rozprawa ta zyskała pozytywne recenzje. Por. m. in.: 
„Collectanea Theologica” 23 (1952) s. 383 (ks. Fr. S a w i c k i ) ,  „Schola
stik” 28 (1953) s. 280 (A. B a c h  t), „Zeitschrift für katholische Theolo
gie” 75 (1953) s. 492 n„ „Roczniki teologiczno-kanoniczne” 3 (1957) s. 
402—407 (ks. Sz. S z y d e 1 s к i).

3 Do pierwszej grupy można zaliczyć prace ks. P a c i o r k o w s k i e g o
wymienione w  wykazie jego publikacji (załączonym przy końcu tego
tekstu) pod liczbą: 3, 5, (6), 8, 11, 13, 14 i 20.

4 Guérisons paranormales dans le christianisme contemporain, Var
sovie 1976 wyd. ATK, stron 168.

5 Warszawa 1977 wyd. ATK, stron 267.
6 Do drugiej grupy publikacji można zaliczyć prace ks. Paciorkow

skiego wymienione w  tym samym wykazie pod liczbą: 15, 16, 18 i 25.
7 Do trzeciej grupy można zaliczyć prace wymienione tamże pod licz

bą: 1, 2, 9, (10), 12, 17, 19, 22 i 23.



w adzenie badań, k tó re  s ta ły  się później podstaw ą do uzyskan ia 
przez niego dok to ra tu , a także hab ilitac ji. B adania te  podjął ks. 
Paciorkow ski jeszcze w  okresie p rzedw ojennym  i prow adził je 
po tem  w  tru d n y ch  w aru n k ach  okupacji n iem ieckiej, k ied y  to  
dostęp do zbiorów  b ib lio tek  naukow ych  (zwłaszcza B iblio teki 
U n iw ersy te tu  W arszaw skiego) by ł bardzo k łopotliw y.

Mimo to jeszcze p rzed  w ybuchem  pow stan ia  w arszaw skiego 
p raca  dok torska ks. Paoiorkow skiego n t. m yśli apologetycznej 
św. A ug u sty n a  by ła  gotow a i oddana do p rzepisan ia na  m aszy
nie. Jed n ak że  n a  sk u tek  pow stan ia  w arszaw skiego rękopis p ra 
cy i jej częściow y m aszynopis u leg ł zniszczeniu.

Po zakończeniu działań  w ojennych  ks. P aciorkow ski n ie znie
chęcony p rzy k rą  u tra tą  rękopisu  p racy  doktorsk iej, pod jął tru d  
je j odtw orzenia, dokonując p rzy  ty m  szeregu zm ian w  sto sun
ku  do je j w cześniejszej red ak cji.8

W r. 1949 p raca  ta  w  je j specyficznym  sfo rm ułow aniu  zosta
ła obroniona na U n iw ersy tecie  W arszaw skim , sta jąc  się pod
staw ą dla uzyskan ia  przez niego stopnia dok to ra  teologii w  za
k resie  apologetyki, a następn ie  w  now ej, zm odyfikow anej i roz
szerzonej postaci podstaw ą d la  uzyskan ia  stopnia dok to ra  h a
bilitow anego.

W skazana p raca  badaw cza ks. Paciorkow skiego nad  m yślą 
św. A u g u s t y n a ,  dotyczącą n o rm aty w n e j w artości ch ry s tia -  
nizm u w  aspekcie em pirycznym , zadecydow ała o k ie ru n k u  jego 
dalszych za in teresow ań  i badań  naukow ych. Ks. Paciorkow ski 
by ł znaw cą m etody  eklezjologicznej w  badan iach  n ad  chrześci
jaństw em  pochodzącej od św. A u g u s t y n a  i czuł się w  pew 
ny m  sensie jego uczniem . In tereso w ał go ch rystian izm  w  ta 
kim  ujęciu , w  jak im  je s t on dostępny  poznaniu  współczesnego· 
człowieka, k tó ry  obserw u je  przede w szystk im  zjaw iskow ą s tro 
nę K ościoła i na  je j podstaw ie w niosku je o jego genezie.9

Do n iezw ykłych  cech em pirycznych  Kościoła św iadczących 
w  sposób szczególny o jego p o zan atu ra ln y m  pochodzeniu n ale
ży, zdaniem  św. A ugustyna, jedność w  p rzestrzen i i w  czasie 
oraz św iętość m oralna  (w zględna u  większości jego członków  i 
heroiczna u n iek tó ry ch  z nich) w raz  z re fleksem  dośw iadczal
nym , zaznaczającym  się w  dziedzinie ogólnej k u ltu ry  pozosta
jącej pod w pływ em  oddziaływ ania ew angelii (udoskonalen ie 
obyczajów ).10

8 Por. ks. R. P a c i o r k o w s k i .  Chrześcijaństwo w  apologetycznef  
myśli św. Augustyna,  dz. cyt., s. V—VIII.

9 Por. tamże, s. 2—6.
10 Por. tamże, s. 12.
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Ks. P aciorkow ski jako  apo logetyk -em piryk  pod jął w  późn ie j
szym  czasie (głównie w  la tach  sześćdziesiątych) badan ia  nad  
ch rystan izm em  w  aspekcie n iezw ykłych  uzdrow ień, jak ie  zacho
dzą n iek iedy  w san k tu a riach  chrześcijańskich , a zw łaszcza w 
L ourdes. Szło m u o zbadanie z pom ocą k ry te r ió w  m edycznych 
oraz apologetycznych n iek tó ry ch  przypadków  uzdrow ień  p a ra 
norm alnych , jak ie  w y d arzy ły  się w  L ourdes, ażeby na te j d ro 
dze odpow iedzieć na  p y tan ie , czy m ożna w chrześcijaństw ie 
w spółczesnym  stw ierdzić  is tn ien ie  tak ich  uzdrow ień  o ch a rak 
terze  re łig jnym , k tó ry m  w olno by  było przyznać, bez zastrze
żeń  z m edycznego p u n k tu  w idzenia, ch a ra k te r  p o zan a tu ra ln y  
i teologiczny, a tym  sam ym  w artość m oty w acy jn ą  w  stosunku  
do św iatopoglądu  chrześcijańskiego .11

W tym  celu opisał on  z dużą dokładnością stronę fenom eno
logiczną uzdrow ień  w  ogóle,12 a następn ie  z pom ocą m etody  po 
chodzącej od C laude B e r n a r d a  zają ł się szczegółową analizą 
dw óch uzdrow ień p aran o rm aln y ch  o kontekście  re lig ijnym , ja 
kie m iały  m iejsce w  L ourdes w 1950 r. (uzdrow ienia E. G a- 
n o ry  i E. F u ldy ).13 A nalizu jąc je w nik liw ie od s tro n y  k ry te 
riów  w spółczesnej m edycyny  (z szerokim  uw zględnien iem  prób 
w y jaśn ień  o ch a rak te rze  psychogennym ) w ykazał b rak  m ożli
w ej do p rzy jęcia  w  ty ch  w ypadkach  in te rp re ta c ji n a tu ra ln e j.14 
W  te j sy tu ac ji uzdrow ien ia te  stanow ić m ogą p rzy k ład y  uzdro
w ień  n iew ytłum aczalnych  dla m edycyny (płaszczyzna pozioma), 
â zarazem  m ożliw ych do w y jaśn ien ia  ze s tro n y  apologetyki ja 
ko sku tków  działan ia p rzyczyny  p o zan atu ra ln e j i teologicznej 
(płaszczyzna pionow a).15

W yniki b adań  ks. Paciorkow skiego nad  uzdrow ieniam i p a ra 
n o rm alnym i w e w spółczesnym  chrześcijaństw ie , p rzedstaw ione 
w  w ym ienionej książce, są sform ułow ane w  sposób bardzo 
ostrożny  i w yw ażony tak , by  m ogły zostać p rzy ję te  przez k aż
dego k ry tycznego  czyteln ika, k tó ry  nie poddaje się sugestii 
ap rio rycznych  założeń św iatopoglądow ych.16 Uczciwość i su
m ienność ks. Paciorkow skiego w  podejściu  do p róby  rozw ią
zania w skazanego p rob lem u w yraża się m. in. w ogrom nej 
lite ra tu rz e  fachow ej, zw łaszcza z zakresu  m edycyny  (w sum ie

11 Por. ks. R. P a c i o r k o w s k i ,  Uzdrowienia paranormalne we 
współczesnym chrześcijaństwie, dz. cyt., s. 8.

12 Por. tamże, s. 11—29.
13 Por. tamże, s. 70—90.
14 Por. tamże, s. 210 n.
15 Por. tamże, s. 212—220.
15 Por. tamże, s. 221 n.
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ok. 400 pozycji), jak ą  au to r w ziął pod uw agę p rzy  jego o p ra
cow aniu .17

R ozpraw a ks. Paciorkow skiego n t. uzdrow ień  p a ran o rm al
n y ch  spo tkała  się z żyw ym  echem  w  św iecie naukow ym  w  po
staci licznych (ok. 40) recenzji k ra jo w y ch  i zagranicznych, k tó 
re  w  ogrom nej w iększości ocen ia ją  bardzo pozytyw nie je j w a
lo r k ry tyczny , w  odniesien iu  do tak  delikatnego zagadnienia ' 
jak im  je s t obecnie zagadnienie cudu  i jego roli w  w ery fik ac ji 
w artości n o rm aty w n e j ch ry stian izm u .18 Szczególnie może godną 
p rzy toczen ia  jes t tu  opinia o rozpraw ie  ks. Paciorkow skiego 
przesłana n a  jego ręce przez członka A kadem ii F rancusk ie j J. 
G u i t t o n a  (z dn. 18 II 1976 r.), k tó ra  zaw iera m. in. słowa: 
„zapoznałem  się z P ań sk ą  książką i w yrażam  swój podziw. Są
dzę, że n ie m a s tu d iu m  rów nie w yczerpującego, rów nież in fo r
m ującego, rów nie kry tycznego  i rów nie o tw artego  na ten  tru d 
n y  p ro b lem ” .19 ,

17 Por. tamże, s. 223—244.
18 Recenzje takie opublikowane zostały m. in. w czasopismach: „Asso

ciation Médicale internationale de Lourdes” 1,76—476 (1976) s. 91 m ,  
„Divus Thomas” 4 (1976) s. 454 (A. Z ü r i c h), „Etudes” 6 (1976) 905 n. 
(F. R u s s o ) ,  „Franciscanum” 54 (1976) s. 510 (F. T r u j i l l o ) ,  „Maria
num” 38-(1976) s. 593 n. (E. M. T o n i o l o ) ,  „Revue Thomiste” 3 (1976) 
s. 520 (M. A. G e n e v o i s ) ,  „Sapienza” 2 (1976) s. 248, „Sinite” (Sala
manca) 1976 s. 496 (J. H e r n a n d e z ) ,  „Studium” (Madrid) 1976 s. 207 
(M. F. de V i 11 а с о r t a), „Theologisch-praktische Quartalschrift” 2 (1977) 
s. 214 (K. G a s t g e b e r ) ,  „Studia Theologica Varsaviensia” 15 (1977) nr 
1 s. 255—260 (E. T o m a s z e w s k i ) ,  „Życie i Myśl” (1977) nr 4 s. 171— 
174 (J. S t r o j n o w s к i). Wcześniej jeszcze, przed wydaniem wskazanej 
książki o uzdrowieniach paranormalnych, bardzo pozytywną ocenę za
wartej w  niej rozprawy wyrazili: ks. prof, dr W. K w i a t k o w s k i  (20

‘ IX 1971 r.), prof. zw. dr med. Leon M a n t e u f f e l  (И XII 1972), ks. 
prof. dr Józef S z u l e t a  z Wydziału Biologii UW (2 I 1973 r.) i ks. 
prof, dr J a n  S t ę p i e ń .  Nadto prof, dr med. Antoni C h r o ś c i c k i  
w  swej zwięzłej ocenie (2 V 1973 r.), dotyczącej wyłącznie strony me
dycznej wskazanej rozprawy, stwierdził, że w świetle dzisiejszej wiedzy 
medycznej strona ta nie budzi żadnych zastrzeżeń, co świadczy bardzo 
pozytywnie o przygotowaniu ks. Paciorkowskiego pod względem me
dycznym do napisania tej rozprawy. Oceny te w  formie maszynopisu 
przechowywane są w  prywatnym archiwum śp. ks. Paciorkowskiego.

19 „J’ai pris connaissance de Votre Livre et je vous exprime mon 
admiration. Je crois qu’il n’existe pas d’etude aussi exhaustive, aussi 
informée, aussi critique et aussi ouverte sur le sujet difficile”.

Pozytywne i życzliwe opinie o tej książce, wyrażone w osobistych li
stach, otrzymał ks. Paciorkowski nadto od innych przedstawicieli świa
ta naukowego we Francji, jak np. Dr M a n g i a p a n  z Biura Lekar
skiego w  Lourdes (list z dn. 30 VIII 1976 r.) i Dr P. C h a u c h a r d  
(list z dn. 20 II 1976). Wymienione listy przechowywane są w  prywat
nym archiwum śp. ks. Paciorkowskiego.
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R ozpraw a ks. Paciorkow skiego n t. uzdrow ień  p a ran o rm al
nych, zna jdu jąca  sw ój w y raz  uboczny w  postaci k ilk u  a r ty k u 
łów, w yraźn ie  z n ią  zw iązanych,20 stanow i z pew nością zasadni
cze dzieło w  zakresie jego p racy  naukow o-badaw czej, k tó re  
było m u bardzo blisk ie do końca życia.

P raca  nad  tą  rozpraw ą, bardzo żm udna i czasochłonna, m o
gła przyczynić się też, w  jak ie jś  m ierze, do w cześniejszego w y
czerpan ia  się sił ks. prof. Paciorkow skiego i p rzyspieszenia po
stępów  choroby, k tó ra  przecięła pasm o jego życia.

Ks. P aciorkow ski by ł najb liższym  uczniem  i w spółpracow 
n ik iem  ks. prof. K w i a t k o w s k i e g o ,  au to ra  apologetyki to 
ta ln e j i tw órcy  w arszaw sk iej szkoły apologetycznej. Nic też  
dziwnego, że k ilk a  jego pub likac ji s łuży  w prow adzeniu  w  
s tru k tu rę  te j apologetyki o raz w y jaśn ien iu  rysów  o ryg inal
nych, jak ie  w niósł w  je j budow ę czcigodny au to r.21

Na m arg inesie  ch a rak te ry s ty k i p racy  naukow o-badaw czej ks. 
Paciorkow skiego należy  um ieścić uw agi dotyczące jego dzia
łalności naukow o-dydak tycznej, zw iązanej zw łaszcza ze s ta 
now iskiem  docenta i p ro feso ra  w  A kadem ii Teologii K ato lic
k iej.

D ziałalność dydak tyczną prow adził ks. P acio rkow ski zresztą 
nie ty lko  w ATK, gdzie k ierow ał w  ciągu 12 la t k a te d rą  apo
logetyki, lecz także w  S em inarium  M etropo lita lnym  W arszaw 
skim , jak  było  to już zaznaczone. Jak o  w ykładow ca i egzam i
n a to r cieszył się on u s tu d en tó w  dużym  au to ry te tem . A u to ry 
te t  ten  zyskiw ał m u sposób prow adzenia w ykładów  i odbyw a
n ia  egzam inów  oraz cechy jego osobowości.

W ykłady  ks. Paciorkow skiego odznaczały się s ta ran n y m  p rzy 
gotow aniem  oraz logicznym  i jasnym  ujęciem , chociaż ich 
przedm io t (apologetyka to ta ln a  lub  zagadnienia m onograficzne 
z zakresu  te jże  dyscypliny) n ie należał do łatw ych , ch a ra k te ry 
zując się p rzy  ty m  w pełn i naukow ą s tru k tu rą  i term inologią. 
Podobnie i egzam iny, k tó re  odbyw ał, cechow ały duże w ym a

Nie wszyscy jednak bez wyjątku recenzenci trafnie oceniali problem 
tej pracy i sposób jego rozwiązania, skłaniając tym samym autora do 
wyjaśnień niektórych nieporozumień w  jej ocenió. Por. ks. R. P a c i o r 
k o w s k i ,  Uwagi na marginesie książki o uzdrowieniach paranormal
nych we współczesnym chrześcijaństwie, „Życie i Myśl” (1977) nr> 11 s. 
143 n. Jest to odpowiedź na recenzję J. S t r o  j n o w s k i e g o  w  tym 
że czasopiśmie (1977) nr 4 s. 171—174.

20 Por. przyp. 6.
21 Są to pozycje pod liczbą: 9, 17, 19 i 22 w  wykazie publikacji ks. 

Paciorkowskiego załączonym do tego tekstu.



gania gdy idzie o w iedzę i um ieję tność  ścisłego m yślenia. J e d 
nakże sam o podejście ks. Paciorkow skiego do studen tów , za
w sze tak to w n e i delikatne , stw arzało  zarów no na w ykładach, 
jak  i n a  egzam inach, m iłą  i k o n s tru k ty w n ą  a tm osferę .22

Ks. prof. P acio rkow ski jako  sam odzielny pracow nik  n au k o 
w y, a po tem  także k ierow nik  k a ted ry  apologetyki, prow adził 
tzw . sem inaria  naukow e, w  ram ach  k tó ry ch  przygotow yw ane 
b y ły  p race  m agistersk ie  i dok torsk ie .23 A nad to  organizow ał 
zebran ia naukow e. B ra li w  n ich  udział w ykładow cy apologe
ty k i i innych  dyscyp lin  teologicznych z różnych  uczelni ko
ścielnych  W k ra ju . P ro g ram  ty ch  zeb rań  obejm ow ał zw ykle p re 
lekcję  dotyczącą w ybranego  zagadnien ia z zakresu  apologetyki 
lub  nau k  pokrew nych  oraz rzeczow ą dyskusję , w  jak ie j zabie
ra li głos na  ogół w szyscy uczestn icy  zebrania. Sam  ks. P a 
ciorkow ski przew odniczył ty m  zebraniom , jak  rów nież n ie jed 
n o k ro tn ie  w ygłaszał p re lek cje .24

III. DZIAŁALNOŚĆ KAPŁANSKO-DUSZPASTERSKA

Obok działalności naukow o-badaw czej i dydak tycznej ks. 
prof. Paciorkow ski zajm ow ał się już od chw ili sw ych św ięceń 
(w 193() r.), w  w iększym  lub  m niejszym  stopniu , p racą  k ap łań 
ską i duszpasterską. W yrażała  się ona w  p ierw szym  rzędzie w 
codziennym  odpraw ian iu  M szy św. i odm aw ian iu  m odlitw y  b re 
w iarzow ej (zam ienionej za zgodą ks. p rym asa  W yszyńskiego 
w  1976 r. na  m odlitw ę różańcow ą), w  spraw ow aniu  sak ram en 
tu  p o jednan ia  i in n y ch  sak ram en tó w  św iętych, w  głoszeniu 
w  różnej form ie S łow a Bożego, a nad to  w  la tach  1937·— 1956,
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22 Są to opinie potwierdzone przez byłych studentów ks. prof. Pa
ciorkowskiego.

23 Ks. Paciorkowski był promotorem 10 prac magisterskich, jednej 
doktorskiej (ks. Z. К ł y s z), a nadto recenzentem 15 prac doktorskich 
i habilitacyjnych. Por. Słownik Polskich Teologów Katolickich, dz. cyt., 
s. 605, a zwłaszcza dokumentacja w  teczce jego akt personalnych w
ATK.

24 Por. Z problematyki studiów apologetycznych w  Polsce (Działal
ność warszawskiej szkoły apologetycznej w  latach 1969—-1977, oprać. ks. 
W. T a b a c z y ń s k i ) ,  „Częstochowskie Studia Teologiczne” 5 (1977) s. 
339—354 oraz tamże 6 (1978) s. 481—490, a nadto Sprawozdanie z po
siedzeń zespołowej katedry apologetyki na Wydziale Teologicznym ATK  
w  Warszawie za rok ak. 1967168 i 1968169 (oprać. ks. W. T a b a c z y ń -  
s к i), „Studia Theologica Varsaviensia” 8 (1970) nr 1 s. 361—375, a 
wreszcie z lat wcześniejszych: Zebranie dyskusyjne zespołowej katedry  
apologetyki (R. P a c i o r k o w s k i ) ,  „Collectanea Theologica” 28 (1957) 
s. 716—726.
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w  pełn ien iu  obow iązków  re k to ra  kościoła w  Jez io rn ie  F ab ry cz
nej. Z tym  stanow isk iem  łączyła się też s ta ła  tro sk a  o życie 
re lig ijn e  m iejscow ych m ieszkańców  oraz o sam  budy n ek  ko
ścielny, jego w n ętrze  i otoczenie.

D ziew iętnaście lat, w  ciągu k tó ry ch  zam ieszkiw ał w  Jez io r
n ie i sp raw ow ał fu n k c ję  re k to ra  kościoła, są to lata, gdy obok 
p racy  naukow ej ks. P aciorkow ski zajm ow ał się sp raw am i p ra k 
tycznym i, jak im i no rm aln ie  m usi zajm ow ać się duszpasterz, 
k a tech e ta  i rządca kościoła.

Kościół (p.w. O pieki św. Józefa), jak i został pow ierzony jego 
pieczy w  Jeziorn ie , został zbudow any w  początkach X X  w. 
(1907—-1909 r.) przez dy rek cję  m iejscow ej fab ry k i p ap ie ru  dla 
je j pracow ników .25 Z ty ch  w zględów  re k to r kościoła by ł zależ
n y  w  sw ych poczynaniach nie ty lko  od proboszcza p ara fii 
Słom czyn, na  te ren ie  k tó re j znajdow ał się kościół, lecz także 
i od dy rek cji w spom nianej fabryk i.

Ks. Paciorkow ski, jako re k to r kościoła w  Jeziorn ie , p row a
dził działalność duszpaste rską w śród  m iejscow ych m ieszkańców , 
a zw łaszcza w śród  dzieci i m łodzieży. W zw iązku z ty m  w  k aż
dą n iedzielę celebrow ał dw ie Msze św., jed n ą  dla dzieci i d ru 
gą (sumę) dla ogółu parafian . D w ukro tn ie  też głosił kazanie. 
Po po łudn iu  zaś o d p raw ia ł nieszpory. K azan ia dla dorosłych  
o ryg inalne w  treśc i i fo rm ie  budziły  żyw e za in teresow anie i 
uznanie, zw łaszcza w śród  in teligencji.

W okresie W ielkiego P o stu  organizow ał co roku  reko lekcje  
w  Jeziorn ie , s ta ra jąc  się o angażow anie w  tym  celu m ożliw ie 
najlepszych  rekolekcjonistów . Ks. Paciorkow ski prow adził k a 
tech izację  dzieci i m łodzieży, w izy tow ał m iejscow e rodziny  w  
ram ach  tzw . kolędy, odw iedzał chorych, p rzygo tow yw ał na  
spo tkan ie  z Bogiem  um iera jących .

P rzez szereg la t u rządza ł w  sw ym  kościele m iste ria  jasełko
we, a zw łaszcza w ielkopostne n t. M ęki P ań sk ie j, w y k o rzy stu 
jąc w  ty m  celu m. in. u tw o ry  L ucjana  R y d l a .  M isteria  te, 
odbyw ane w  niedziele W ielkiego P o stu  w  form ie recy tacji, s ta 
ran n ie  przygo tow anych  przez specja ln ie  sprow adzanego z W ar
szaw y reżysera , grom adziły  w ielu  ch ę tn y ch  słuchaczy  n ie  ty lko  
z Jez io rny , lecz i z okolic.

Ks. Paciorkow ski w  okresie  swego re k to ra tu  w  Jeziorn ie , 
dołożył w ielu  s ta rań , ażeby kościół podległy  jego pieczy został

25 Por .K a ta lo g  Archidiecezji Warszawskiej,  Warszawa 1981 s. 407 n. 
Od 1957 r. kościół p.w. Opieki św. Józefa w Jeziornie Fabrycznej jest 
kościołem parafialnym. Por. tamże.



w yposażony zarów no w  cenne p rzedm io ty  k u ltu , jak  też w  
urządzenia podnoszące jego funkcjonalność . Dzięki jego. zabie
gom kościół zyskał za tem  obraz pędzla J a n a  S t y k i  p rzed sta
w iający  Osobę C h ry stu sa  K ró la  (um ieszczony w  bocznym  oł
tarzu), dale j w artościow ą fig u rę  S erca Jezusow ego oraz a r ty 
styczne stac je  D rogi K rzyżow ej w ykonane przez znaną rzeź- 
b iarkę, p. T r z c i ń s k ą - K a m i ń s k ą ;  a nad to  now e konfe
sjonały , żyrandole, cen tra ln e  ogrzew anie (którego działan ie za
p ew nia ła  m iejscow a fab ryka) oraz praw dopodobnie dzw ony.29

W ty ch  in w esty c jach  zaznaczył się zm ysł gospodarczy i ad 
m in is tra cy jn y  ks. Paciorkow skiego. Do jego zasług dla kościoła 
w  Jez io rn ie  należy  także założenie ko ła  m łodzieży kato lick ie j 
(KSM) oraz chóru  kościelnego, k tó ry  pow sta ł w  oparciu  o to 
koło.

Po opuszczeniu Jez io rn y  (przy końcu  1956 r.) i po zam iesz
k an iu  w  W arszaw ie, na  te ren ie  par. Z baw iciela (Al. W yzw ole
n ia  10), już bez fo rm alnych  obow iązków  duszpastersk ich , ks. 
Paciorkow ski odpraw iał codziennie Mszę św. oraz służył w  
m iarę  sw ych m ożliwości pom ocą duszpasterską w  kościele 
N ajśw . Zbaw iciela. W tego rodzaju  zw iązku z par. Z baw iciela 
w  W arszaw ie pozostaw ał on  też do końca swego życia.

IV. ISTOTNE CECHY CHARAKTERU

W sw ej hom ilii podczas M szy św. pogrzebow ej śp. ks. prof. 
R yszarda Paciorkow skiego, ks. p ro rek to r A TK  H elm ut J  u  r  o s 
w y raz ił się o Z m arłym  i jego n ieoczekiw anym  odejściu  do P a 
n a  w  sposób n astęp u jący : „ Je s t to odejście ciche i pokorne, 
jak b y  konsekw en tne do całego życia Zm arłego, do Jego życia 
zarów no kapłańskiego, jak  i naukow ego, k tó re  było nacecho
w ane p rosto tą , skrom nością i pokorą. T aką bow iem  opinią cie
szył się za życia u  w szystkich, k tó ry m  chciał zawsze jedyn ie  
służyć w iedzą i w iarą , dobrocią i życzliwością, uczynną m iło
ścią. W cien iu  te j służby  b liźn im  s ta ły  też jego osiągnięcia 
badaw cze i aw anse naukow e” 27.

Tę opinię m ożna uznać za w  pełn i zgodną z postaw ą oso
bow ą ks. Paciorkow skiego.
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26 Zamieszczone tu informacje o działalności ks. Paciorkowskiego ja
ko rektora kościoła w  Jeziornie pochodzą głównie od P. Dr Danuty Pa- 
ciorkowskiej, siostry ks. profesora, która była bezpośrednim świadkiem  
tej działalności.

27 Biuletyn Informacyjny A TK  (1983) nr 4 s. 26.
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Ks. prof. P aciorkow skiego poznałem  jeszcze w  okresie m o
ich  stud iów  sem in ary jn y ch  (przed r. 1950), gdy jako asy sten t 
śp. ks. prof. K w iatkow skiego byw ał obecny na  egzam inach  z 
apologetyki w  S em inarium  M etropo lita lnym  W arszaw skim , k tó 
rego  a lum ni by li wówczas stu d en tam i W ydziału  Teologii K a to 
lickiej UW.

Od tego czasu też aż do końca życia ks. Paciorkow skiego 
u trzy m y w ałem  z n im  b liski i bardzo życzliw y k o n tak t. Dzięki 
tem u  m ogłem  w  ciągu d ług ich  la t obserw ow ać bliżej sta łe  ce
chy  jego ch a rak te ru .'

W łaśnie tym , co zaznaczało się w  jego postaw ie, by ła  sk rom 
ność, delikatność uczuć i bezinteresow ność oraz praw dziw a 
życzliwość dla in n y ch  osób. N igdy niczego nie czynił ty lko  z 
chęci zw rócenia n a  siebie uw agi, czy też w yw ołan ia pozy tyw 
nego w rażenia.

To co czynił, było uk ieru n k o w an e n a  w artości ob iek tyw ne, 
tak ie  jak  p raw d a i dobro m oralne, a nie n a  zw ykłe uznanie 
lub  osobistą sa ty sfak cję . K ażde zadanie jakiego się podejm o
w ał —  czy to jako  kap łan -duszpasterz , czy jako naukow iec i 
w ykładow ca, czy w reszcie jako k ierow nik  k a ted ry  lub p rzed 
staw icie l w ładz uczelni —■ w ykonyw ał bardzo sum iennie i z 
pełnym  oddaniem . D zięki tem u  należał do osób n ap raw d ę  od
pow iedzialnych, na  k tó ry ch  m ożna polegać bez obaw y zawo
du .28

Ks. P aciorkow ski jako  bliski uczeń i w spółpracow nik  ks. 
p rof. K w iatkow skiego, k tó ry  by ł w y b itn y m  uczonym , kap łanem  
i człow iekiem , często obcując z nim , z pew nością pogłębił w  so
bie te  szlachetne cechy ch a rak te ru , jak ie  by ły  m u już częścio
wo w rodzone, a częściowo n ab y te  dzięki w ychow aniu  dom o
w em u i późniejszem u sam ow ychow aniu ..

Tym i też p rzesłankam i należy  ostatecznie tłum aczyć jego po
staw ę tak  bardzo ludzką, chrześc ijańską i kap łańską , taką, j a 
k ie j oczekujem y od p raw dziw ych  w yznaw ców  C hrystusa.

V. WYKAZ PUBLIKACJI KS. PROF. R. PACIORKOWSKIEGO

1. Prymat papieża na tle soboru efeskiego, W arszawa 1932.
2. Rec.: M. B e s s o n ,  Saint Pierre et les origines de la primauté

romaine, Coll. Theol. 15 (1934) n r 3 s. 377—386.

28 Opinię tę potwierdzają bez zastrzeżeń osoby, które miały z ks. Prof. 
Paciorköwskim bliskie kontakty oficjalne i koleżeńskie:
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3. Początki empiryzmu eklezjologicznego w metodach apologety- 
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